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RING WOLNY

Fighter(ted)

* Polska Partia Głodujących Nau­
czycieli powstała w Wałbrzychu. Jej 
głównym celem jest prowadzenie 
działań zmierzających do uzdro­
wienia polskiej oświaty.

* NIK stwierdził rażące nie­
prawidłowości w gospodarce finan­
sowej Kancelarii Prezydenta.

* Nadal trwają poszukiwania kpt. 
Andrzeja C., który zniknął 29.11 br 
w Warszawie. Żandarmeria woj­
skowa podejrzewa, że wyjechał on 
do swojej rodziny wwoj. kieleckim.

* Winnym śmierci prezesa NIK-u 
Waleriana Pańki prokuratura 
uznała kierowcę rządowej lanci 

Jana B.
Ponad 80% Ukraińców głosowało 
za niepodległością. Rząd polski ja­
ko jedyny uznał dotąd Ukrainę za 
niepodległe państwo.

' Nadal trwa kontrofensywa wojsk 
armii jugosłowiańskiej na Cho- 
rację. EWG podtrzymała sankcje 
ekonomiczne wobec Serbii i 
Czarnogóry.

' USA po 18 miesiącach negocjacji 
zawarły porozumienie z Irakiem w 
sprawie zapłaty 278 min USD za 
niewywiązywanie się z dostaw woj­
skowych po upadku szacha.P.W. Prokurator Generalny powie­

rzył pełnienie obowiązków dotych­
czasowemu zastępcy EDWAR­
DOWI ZALEWSKIEMU.

-Budynek mieszkalny przy ul. 
Grunwaldzkiej 2 został przekazany 
26.11 1991r. także na własność 
Gminie Legnica. Budynki te mają 
służyć do zaspokojenia potrzeb mie­
szkaniowych legniczan.

- Budynki przy ul. 1 Maja 26,28 
zostały przekazaneAgencjiRozwoju 
Regionalnego "ARLEG" S.A. w 
Legnicy w dniu 12.11 1991r. jako 
aparat Wojewody Legnickiego, 
gdzie mieścić się będzie siedziba 
agencji.

- Kompleks nr 38 przy ul. Lot­
niczej 28 składający się z kilkunastu 
obiektów w oparciu o decyzję Woje­
wody Legnickiego, zostanie prze­
kazany w Zarząd Kuratorium 
Oświaty i Wychowania celem ut­
worzenia tam Państwowego Po­
gotowia Opiekuńczego, Specjalnego 
Ośrodka Szkolno-Wychowawczego, 
Przedszkola Specjalnego oraz IV 
Liceum Ogólnokształcącego w Leg­
nicy z internatem.

* Pełnomocnik ds. Współpracy z 
Zagranicą' informuje, że w wyniku 
prac prowadzonych przez powołany 
przez Wojewodę Legnickiego Ze­
spół do rozdysponowania mienia 
Skarbu Państwa po wojskach ra­
dzieckich, zostały- przyjęte i roz­
dysponowane następujące obiekty:

-Decyzją Wojewody Legnic­
kiego budynki przy ul. Chojnowskiej 
102, 104 będą użytkowane przez 
Fundację im. św. Franciszka z Asyżu, 
której działalność opierać się będzie 
na rozwijaniu działań charytaty­
wnych i kulturalnych celem propa­
gowania wartości chrześcijańskich w 
życiu mieszkańców Legnicy. Fun­
dacja przewiduje organizowanie 
akcji charytatywnych na rzecz dzieci 
niepełnosprawnych.

- Decyzją Wójewody budynki 
mieszkalne przy ul. Wojska Pol­
skiego 13, 18 zostały przekazane w 
dniu 10.10 1991r. na własność 
Gminie Legnica.

Z dniem 1 grudnia 1991 r. zre- 
?powal ze stanowiska prokuratora 
BWMzkiego w Legnicy KAZI- 
*®RZ SERED YSZYN. Do cza- 
51 powołania nowego prokuratora

ka. Muzykom w mundurach Górni­
czych gratulujemy pomysłu.

I IRMINDO 
BEZ

Paszport w 
24 godziny

Wczoraj progi Biura Paszportów. 
przekroczyła staruszka. Prośbę 
miała typową, a zarazem nietypową. 
Nigdzie przedtem nie wyjeżdżała ale 
obecnie trafiła jej się okazja wy­
ruszenia na pielgrzymkę. Szkopuł 
polega na tym, że do tego rodzju 
przedsięwzięcia potrzebny jest pasz­
port...

Dyrektor Biura Paszportów - 
Grażyna Popiiocka:

-Jaka była nasza decyzja? Ta pani 
otrzyma paszport w ciągu 24 godzin. 
W przypadkach losowych czy np. 
w przypadku osób, którzy otrzymali 
skierowania do pracy za granicą, 
jesteśmy w stanie zrobić paszport w 
terminie jednego dnia. Normalnie na 
paszport w naszym biurze czeka się 
około dwóch tygodni.

Uważamy, że ten przykład jest 
dowodem na to, że w naszym kraju, 
w naszym województwie można dob­
rze służyć ludziom. Trzymać tak

fti)DYMISJA
PROKURATORA

Wszystkim Barbarom, 
Basiom, Basjcńkom oraz 

zyszącym im na co 
Górnikom ‘

Polska Agencja Prasowa doniosła, 
iż 12 grudnia, w przeddzień okrągłej 
rocznicy ogłoszenia stanu wojennego w 
Polsce, przybędzie do nas imć 
Stanisław Tymiński, lider Partii "X'.

Jego obecność wiąże się z planow­
anym wkrótce nadzwyczajnym kongre­
sem "iksowców", którego "bezpośre­
dnią przyczyną jest sytuacja w 
państwie i w partii"... Skutki niede­
mokratycznych wyborów - zdaniem 
rzecznika pana S.T. - już zaczynamy 
odczuwać.

"Obecny Parlament nie dotrwa do 
końca kadencji" - cytuje papowiec 
słowa rzecznika. "Jeżeli następne 
wybory będą rzeczywiście demokra­
tyczne, na co liczymy, to mamy szansę 
wygrać je w cuglach..."

Buńczuczne to słowa, ale nie 
lekceważyłbym ich tak do końca. 
Spójrzmy tylko krytycznym okiem na 
wybranych w naszym okręgu posłów. 
Za każdym prawie ciągnie się jakaś 
afera, oszustwo, czy zwyczajna kra­
dzież- A przecież takich okręgów 

było 37!
Myślę też, że termin wizyty Pana 

Tymińskiego, nie został wyssany z 
palca. Teraz stan wojenny ogłasza 
Partia "X'!

Mój Boże, a miało być już lak 

dobrze—

I W sprawie "DECO BANKU" - pierwsze czynności prokura- 
prskie.

Prokuratura Wojewódzka w Legnicy wystąpiła,do Sejmu RP za 
ośrednictwem Ministra Sprawiedliwości o pozbawienie imtnu- 
itetu poselskiego posła Irmindo Bochenia. Bezpośrednim celem 
go wystąpienia jest uzyskanie zezwolenia Sejmu na pociągnięcie 
nsla Bochenia do odpowiedzialności karnej.

Prawdpodobnie Prokurator Wojewódzki wystąpi wobec posła z 
arzutem popełnienia przestępstwa z art. 265 i 266 kk, tj. o tzw. 
[oświadczenie nieprawdy.
[ I. Bocheniowi, w przypadku udowodnienia winy, grozi kara od 6 
aiesięcy do 5 lat wiezienia.

Kto następny?

Franciszkowi Cholewiakowi (ZG 
"Sieroszewice") i Zenonowi 
Tomkielowi (ZG "Polkowice").

Ordery "Sztandaru Pracy I Kla­
sy" wręczono: Eugeniuszowi Gła­
dyszowi, Tadeuszowi Musialikowi 
(obaj ZRG), Stanisławowi Jaro­
sowi, Ryszardowi Wójcikowi i 
Jerzemu Zawistowskiemu (wszyscy 
ZG "Rudna”).

Uhonorowano także wyróżnia­
jących się górników odznaczeniami 
resortowymi i nagrodami.

POBUDKA GÓRNICZA
L^laj w większych miastach programów obchodów Dnia Górni- 

M • ia Miedziowego - orkiestry
ok. 6 rano odegrały swoim

I pobudkę. Miejmy nadzieję, 
**yczaj ten wejdzie na stale do

l W tym roku kombinackie uro- 
Y|(&i barbórkowe ograniczyły się 
.kameralnych spotkań, w trakcie 
ctych wręczono odznaczenia i 

■'ł!t)my oraz insygnia górnicze 
^“żonym pracownikom prze- 

miedziowego. Centralnej 
i‘ademii dla firm KGHM - Polska 
L*®S.A nie było, a najważniejszą 
j JkTystość zorganizowano w sali 
palnej kombinatu. Było to 

sPot'can‘e> na którym 
;J"Ono m.in. dyplomy nadające 

"Zasłużony Górnik RP"

.1 V----

IMMUNITETU?

demokrata
Świata"

Z PLACU SŁOWIAŃSKIEGO

ZJE ST EM 
NAOWlLkSZYM



Zarząd Miasta Legnicy na 
posiedzeniu w dniu 2 listopada omó­
wił realizację dochodow i wydatków 
miasta w b.roku. Stan dochodów za 
10 miesięcy tego roku został wy­
konany w 77,8%, tj- o 5% poniżej 
planu. Dobre wyniki osiągnięto w 
pozycjach: podatek od nieru­
chomości i podatek od płac. Nie­
dostateczne są wpływy z podatku do­

chodowego od osob prawnych. Na 
planowane 17,2mldzł-wykonanieza 
10 miesięcy br. wynosi zaledwie 7,7 
mld zł rocznego planu. Dlatego też 
Zarząd Miasta wprowadził ograni­
czenie w realizacji wydatków, a 
zwłaszcza w zakresie uruchomienia 
dotacji dla podległych jednostek i 
zakładów budżetowych.

PROTEST
STRAŻAKÓW

W dniu 2 grudnia 1991 r. w 
siedzibie Rejonowej Komendy Stra­
ży Pożarhej w Głogowie spotkali się 
członkowie Komisji Zakładowych i 
Zarządów Kół NSZZ "Solidarność" - 
reprezentujący załogi terenowych 
jednostek ochrony przeciwpożaro­
wej województwa legnickiego.

W komunikacie z tego spotkania 
czytamy m.in: "Mając na uwadze 
bezskuteczność poprzednio prowa­
dzonej akcji, tym razem o naszej 
beznadziejnej sytuacji płacowej po­
stanowiliśmy powiadomić wszyst­
kich, na których życzliwość mogliśmy 
jeszcze liczyć. Niestetyokazalo się, że 
i tym razem zawiedliśmy się. Żaden z 
adresatów, do których skierowaliśmy 
nasz komunikat, nie przejawił naj- 
mniejszegozainteresowania naszymi 
problemami. Fakt ten dodatkowo 
pogłębił depresję członków Związku 
i spowodował wzrost niezadowolenia 
i zniecierpliwienia załóg. Pojawiły się 
żądania zastosowania rozwiązań 
ekstremalnych, np.: natychmiasto­
wego podjęcia głodówki lub strajku 
okupacyjnego. Działaczom Komisji 
Zakładowych NSZZ "Solidarność", 
na których do chwili obecnej ciąży 
odpowiedzialność za kierowanie i 
nadzór nad prowadzoną akcją pro­

testacyjną,'coraz trudniej jest utrzy­
mać dyscyplinę w związku. Po 
burzliwej dyskusji, podczas której 
przeanalizowano formy protestu 
zaproponowane przez załogi pożar- 

, niczedozastosowaniawllfazieakcji, 
zebrani postanowili:

1.,zintensyfikować akcję propa­
gandową, poprzez udział samo­
chodów nagłaśniających i kolportaż 
ulotek,

2. zorganizować dnia 9 grudnia 
1991 r. o godz. 12.00 pikietę stra­
żaków przed siedzibą Urzędu Woje­
wódzkiego w Legnicy,

3. rozpocząć od dnia 10 grudnia 
1991 roku akcję zbierania datków na 
pomocdla najuboższych rodzin stra­
żackich,

4. nie przyjąć do obsługi sprzętu 
do prowadzenia działań ratownictwa 
chemicznego, do czasu realizacji 
zgłoszonych postulatów płacowych

Uznano, że uchwalone formy 
protestu są ostateczną próbą załat­
wienia sprawy w sposób cywilizo­
wany.

W przypadku nie wykorzystania 
tej możliwości przez naszych pra­
codawców do dnia 16 grudnia 1991 
r., zmuszeni będziemy do rozpo­
częcia protestu głodowego.

Czy wiecie że...

Piewszy większy "spór zbiorowy" 
odnotowano w 1672 r, za panowania 
ostatniego Piasta Jerzego Wilhelma 
(1660 -1675).

Robotnicy dniówkowi złożyli u 
księcia skargę ria zbyt wysoki poda­
tek, twierdząc, że nie mają go z czego 

płacić, gdyż na skutek konkurencji 
chłopów z okolicznych wsi, którzy 
najmują się do różnych pracza niższą 
zapłatę, ich możliwości zostały po­
ważnie ograniczone.

Jak rozwiązano ten problem 
kroniki milczą.

KAŻDY SWOJE
RACJE MA

.1 Złotoryjski Oddział Banku
■ Zachodniego od wielu już lat
■ prowadził obsługę kont tutej- 
11 szego urzędu ■ miejskiego. Nie

tak dawno doszło do zerwania 
owej współpracy i przeniesienia 
tych operacji do Banku Spół- 

“ dzielczego. O zajęcie stanowiska 
w powyższej sprawie poprosi­
liśmy burmistrza Andrzeja Ga­
wrońskiego. ,

* Dlaczego przeniesiono ob­
sługę rachunków do Banku Spół­
dzielczego ?

AG; Zasadniczą przyczyną była 
I konieczność szukania takiego bań-

■ ku, który udzieliłby nam poręczenia 
na pożyczkę 30 miliardów złotych z 
Narodowego Funduszu Ochrony 
Środowiska. Kredyt ten jest nie­

zbędny do kontynuacji budowy oczy­
szczalni ścieków w Złotoryi.

Tę inwestycję władze miejskie 
mają zamiar z determinacją kon­
tynuować. Prawda jest jedna. Bank 
Zachodni, nie chciał nam takiego 
poręczenia udzielić, a uczynił to

i. Bank Spółdzielczy. Do niego więc 
przenieśliśmy obsługę swoich ra­
chunków. Władze miejskie nie tęsk­
niły za takim rozwiązaniem. Obsłu­
ga kont przez Bank Zachodni 
odbywała się od wielu lat. Współ­
praca była ustabilizowana.

* Czy nie skomplikuje to pracy w I Urzędzie ?
AG: Przynajmniej w począt­

kowym okresie przeniesienie obsługi 
do innego banku będzie nieco kło­
potliwe. Musimy na nowo układać 
współpracę. W dniu 12 listopada 
zostały podpisane dokumenty porę­
czenia z Bankiem Spóidzielczynm. 
Umożliwia to władzom miasta sfina- 

S lizowanie umowy o udzielenie kre- 

I dytu inwestycyjnego z Narodowym I Funduszem Ochrony Środowiska. I Mam nadzieję, że dzięki decyzji I Banku Spółdzielczego budowa oczy- I szczalni będzie kontynuowana.
Swoimi racjami podzielił się 

I także z "Gazetą Legnicką" Dy- 
I rektor Oddziału Banku Zacho- 
I dniego w Złotoryi Jan Dziadyk.

* - Dlaczego Bank Zachodni nie 
udzielił poręczenia na pożyczkę,I którą z Narodowego Funduszu

Ochrony Środowiska i Gospodarki 
Wodnej, chciał zaciągnąć Urząd 
Miasta i Gminy. "Gazeta Złoto- 
ryjska" oskarżyła Bank nawet o to, 
że Urząd został uznany za niewiary­
godnego partnera ?

JD: Złotoryjski Oddział Banku 
Zachodniego nie jest właściwy w 
sprawie udzielania poręczeń na tak 
wysokie sumy. Decyzję w tej kwestii 
mogła podjąć tylko wrocławaka 
Centrala Banku Zachodniego. Prze­
kazaliśmy Urzędowi Miasta i Gminy 
informacje dotyczące wymaganej 
dokumentacji, na podstawie której 
zostanie rozpatrzona sprawa porę­
czenia. Nie otrzymaliśmy jej, wobec 
czego nie doszło do pozytywnego 
zakończenia sprawy dla Urzędu. 
Dodajmy, że wzwiążku z rozdziałem 
od przyszłego roku miasta od gminy 
ulegną zmianie budżety tych jednos­
tek.

* Czy Bank Zachodni poniesie 
duże straty w związku z utratą ta­
kiego klienta, jakim był Urząd Mia­
sta i Gminy ? .,

JD: Z tytułu przeniesienia ra­
chunków do innego' banku nie'po­
niesiemy poważniejszych strat. Prze­
cież za środki znajdujące się na ra­
chunkach 'bankowych płaciliśmy 
Urzędowi odsetki. Na pewno mieli­
byśmy pewne korzyści z udzielenia 
gwarancji, ale warto też pamiętać o 
dużym ryzyku finansowym z jakim 
mogło wiązać się podpisanie porę­
czenia.

Powyższa sprawa wydaje się być 
zakończona. Topory wojenne są już 
zakopane, choć na wszelki wypadek 
na niezbyt dużą głębokość. Także 

. "Gazeta Złotoryjska" zapowiada, że 
będzie czujnym okiem śledzić 
poczynania Banku Zachodniego w 
Złotoryi. Póki co legniczanie winni 
się cieszyć, że Złotoryka buduje, 
niejako dla nich, oczyszczalnię 
ścieków. Póki co - albowiem pod­
noszą się głosy, że lepsza dla 
złotoryjan byłaby oczyszczalnia 
przed, a nieza granicami ich miasta. 
Uległaby wtedy znacznej poprawie 
woda w pobliskim zalewie i węd­
karzom byłoby lepiej. Jak widać - 
każdy swoje racje ma.

mac.

LUBIN PIĘKNIEJE
| W OBIEKTYWIE MIECZYSŁAWA PAWEŁKA |

GAZETA LEGNICKA

Dokąd pisaliśmy tylko o 
nieporządkach i zaniedbaniach este­
tycznych w centrum Lubina. No i 
doczekaliśmy się wreszcie pozytywnej 
informacji. Miło nam zatem donieść, 
że Lubin pięknieje. Właśnie w cen­
trum miasta już ukończono remont 
generalny jednej kamieniczki i - z te­
go, co widać - już wkrótce oddana 

zostanie następna... Och, żeby tak 
jeszcze ktoś zabrał się do Baszty 
Głogowskiej i schroniska...

Razem z mieszkańcami Lubina 
cieszymy się bardzo poprawy stanu 
estetycznego miasta. Tak trzymać!

(ted)

W RUDNEJ 
BARBÓRKĘ 

PRZEŁOŻONO

W związku z wcześniejszym wy- 
padkiemśmiertelnym na oddziale G- 
6 (zginęło 2 górników, o czym już 
pisaliśmy) obchody święta górników 
przełożono w ZG "Rudna" na sty­

czeń 1991 roku. Odbyły się tylko 
imprezy zaplanowane przez KGHM
- Polska Miedź S.A.

Legnica
* 2.12 ok. godz. 18 nieustaua 

dotychczas włamywacze dostani 
do mieszkania Janusza P. z U| H 
Sawickiej. Skradli sprzęt RTyn,fS| 
rzeczy z wyposażenia mieszkaj 
Straty właściciel wycenił na

* Tego samego dnia o l0Z 
1230 Straż Przemysłowa Hutv  
Miedzi "Legnica- zatrzymała na J. 
rącym uczynku kradzieży m 
zgarów miedziowych wartości 22n 
tys. zł 28-letniego Józefa Z. 1

1

Głogów
• 2 grudnia br. ot j 

wybuchł groźny pożar w40 
niach Józefa K. w Sobczyk’** 2 3 4' i 

Kotla. Ogień strawił stodo^T 8nL 
Na szczęście nie przer^i 

pomieszczenia mieszkalne 7 na 
wyceniono na 20 min zł.

Lubin 1
* 2 grudnia br. między 830 a 

13.30 złodzieje mieszkaniowi wla- 
mali się do dwóch mieszkań pny ul. 
Budziszyńskiej, Skradli pieniądze P 
sprzęt RTV. Poszkodowani Irena Z
i Roman R. wycenili u tracone mienie 1 
na 20 min zł.

* 2 grudnia ok. godz. 1330 prze­
chodnie zatrzymali 37-letniego Ro­
mana W., który groził śmierciąi ra­
bunkiem ekspedientce kiosku "Ru- 
chu". Bandytę zatrzymano do dyspo-J 
zycji prokuratora.

Złodzieje samochodów
Znowu wcześniej dali o sobie 

znać. Tym razem skradli: ’
* W nocy, z 1/2 grudnia mer- ] 

cedesa 300D o nr rej. ZH-434603, 
koloru srebrny metalic na szkodę 
obywatela Szwajcarii Franciszka D.

* 2 grudnia ok. godz. 2200mer- j 
cedesa 124D o nr rej. LGS-6606,1 

koloru popielatego.

Zima
za pasem

Przekonali nas o tym dobitnie 
legniccy złodzieje - "obuwnicy". W 
czasie ostatniego weekendu ofiarą 
ich dalekowzroczności padly dwa 
sklepy obuwnicze. Ze sklepu przy 
ul. Czarneckiego, już po raz drugi w 
ostatnim okresie, złodzieje wynieśli < 
obuwie na sumę 90 min ii. Drugim, 
na ich celowniku, był sklep obu- 
wniczy przy ul..Zofii Kossak. Tutaj 
ich łupem padly buty wartości 15 min » 

zł.
Widząc taką złodziejską opera­

tywność uczulamy właścicieli innych 
sklepów - "bosonogi" gang grasuje 

nadal.

Autora anonimowego 1>S^J 
sygnowanego podpisem "R0®1. 
prosimy o kontakt z redakcją- 
Zapewniamy pełną dyskrecję.



ZBRODNIE

Wczoraj o godz. 10.00 w
^odzieżowym Domu Kultury w 
^jicy odbyła się sesja naukowa 
Nęcona zbrodniom na narodzie 
Łjjnwlatach 1939-1949. Organi- 
Lrem była Główna Komisja 
Łodni Przeciwko Narodowi Pół­
tonu i jej Delegatura Wojewódz­
tw Legnicy oraz Instytut Pamięci 
Lodowej.

Wygłoszono trzy referaty - o 
tob i metodach polityki radziec- 
Kj wobec Polski w latach 1939 - 
$5, stosunku Niemiec i Rosjan do 
pmy polskiej oraz historyczno - 
jawnych aspektach zbrodni ka- 

Połski patrzono jednostronnie. Wia­
domo, że ze strony ZSRR dozna­
liśmy wielu krzywd i okrucieństw. W 
województwie legnickim żyje jeszcze 
wiele osób, mających w życiorysach 
syberyjskie zesłania. Niektórzy z nich 
pojawili się na wczorajszej sesji.

Równolegle z wykładami w są­
siedniej sali Stowarzyszenie Polaków 
Poszkodowanych przez III Rzeszę, 
Związek Sybiraków i legnickie 
Archiwum Państwowe zaprezen­
towały zbiór dokumentacji doty­
czącej tamtego okresu. Przedsta­
wiono m.in. wiersze i stworzone
przez więźniów, zaświadczenia i le­
gitymacje zesłanych.

jistej.
[ Minęły czasy kiedy na historię .

Plajta 
"Ewarysta”?

271istopadadolegnickiego Biura 
Paszportów wpłynęły dwie skargi od 
mieszkańców Lubina, którzy jeszcze 
w marcu br. w lubińskim Biurze 
Podroży "Ewaryst" złożyły wnioski o 
paszporty i wpłaciły wymagane 300 
tysięcy. Czekali cierpliwie, a. kiedy 
zaczęły odwiedzać siedzibę biura, 
okazało się, że zastawali wyłącznie 
zamknięte drzwi...

W Biurze Paszportów przyznają, 
że istotnie "Ewaryst" miał koncesję 
na pośrednictwo paszportowe wy­
dane przez Ministerstwo Spraw 
Wewnętrznych. Dotychczas nie było 
skarg na ową formę działalności 
biura podróży. I dopiero teraz...

Zaraz po wpłynięciu skarg, Biuro 
Paszportów wysłało kontrolę do 
Lu bina i jak można było przewidzieć- 
zastano drzwi zamknięte na cztery 
spusty. Wg informacji uzyskanych w 
paszportówce - jeżeli w ciągu tygo­
dnia nie zostaną im udostępnione 
dokumenty "Ewarysta" - biuro zosta­
nie otwarte siłą. Niezależnie od tego 
wystąpi się do MSW o cofnięcie li- 
cencji... ■ ■

Wczoraj usiłowaliśmy skon­
taktować się z .biurem Podroży 
"Ewaryst", ale jedyne co uzyskaliśmy 
to informację, że biuro czasowo nie 
funkcjonuje. Jego szef - pan Unicki 
wyjechał i nie wiadomo, kiedy wróci. 
Do czasu jego powrotu, interesy 
miała prowadzić żona Ewa Unicka, 
ale i ona jest póki co nieosiągalna. 
Wg nieoficjalnych informacji, osób 
"nabranych" na paszporty było zna­
cznie więcej. Wystarczy to pomnożyć 
razy 300 tysięcy i,... Czyżby właściciel 
biura niczym Lech Grobelny zniknął 
z niemałą kwotą pieniędzy. Nie tak 
dawno podobny przypadek odno­
towano z trefnym biurem w Cho­
cianowie. Sprawę oddano wtedy 
wymiarowi sprawiedliwości. Skąd­
inąd wiadomo nam także to, że 
"Ewaryst"zalegazpłatnościami kilku 
przedsiębiorstwom. Czyżbyśmy 
mieli do czynienia z kolejną aferą 
finansową?

Oferme do sprzedaży hurtowej i detalicznej:

PRZEDSIĘBIORSTWO IIANDLOWO-PRODUKCYJ NE

ZAPRASZAMY!
Polkowice, ul. Kopalniana 11

Podzespoły i części zamienne do:
- ładowarek łyżkowych ŁK1 i ŁK2
- spycharek TD 25c i TD 15c
- silników SW 400 i 6CT -106 "TURBO"
- silników SW 680 "TURBO"
- silników K.T.A. 1150c i DT - 466B

Akumulatory suche: 34 Ah -165 Ah 
Filtry oraz wkłady filtrów

Rozruszniki, alternatory oraz części 
Reflektory oraz elementy optyczne 

Żarówki samochodowe

Szczegółowe informacje: 
tel. 472-811 lub 45-10-75

i 45-18-67 wew. 180,183,184. 
telex - 0787462, 0787327, 

fax - 472100

met
— " C O. LTD

JOINT VENTURE FLT-METALL DUSSELDORF- 
KGHM POLSKA MIEDŹ S.A.

w POLKOWICACH.

Napad pod "Zodiakiem"

2 grudnia ok. 21.30 ofiarą leg­
nickich bandytów padł Krzysztof N. 
W pobliżu restauracji "Zodiak" 
został napadnięty i dotkliwie pobity 
przez trzech nieznanych młodych 
mężczyzn. Zabrali oni swojej ofierze 

kurtkę skórzaną wartości 1.200 tys. 
zł. oraz dokumenty.

Pisząc już nieraz o podobnych 
przypadkach legniczari okolice 
miejscowych restauracji polecamy 
pamięci patroli policyjnych.

|5> TAKSÓWKA 1OO1
- Janeczka. Zabrała filiżankę z gorącą, teczce! przykrywką tajnych operacji zwią

[ y S | parującą kawą, cukier i weszła do Kłys niemal w demonstracyjny zanych z dużymi przerzutami broni 

\ z gabinetu Deca. sposób wyjął dwie, spięte ze sobą amunicji. Pikanterii tej sprawi

- Rzucił rądośnie Kłys. - 
r®®. szef iest wnlnv?

L^ntatij się i siądź na chwilę... 
F® w bezwzględny sposób

(cdn.)

GAZETA LEGNICKA

znacznego przyśpieszenia. Wg tajne­
go raportu CIA-Bank miał służyć do 
prania pieniędzy pochodzących, z 
handlu bronią...

Pozostaje do wyjaśnienia gdzie 
broń była składowana. Niewyklu- 

'czone, że w koszarach, ale istnieje 
także podejrzenie, że w... "Domu 
Oficera". Być może pożar, który 
niedawno strawił sporą część 
budynku miał służyć zatarciu śladów. 
Natomiast Siergiej F. - domniemany 
podpalacz po wyjściu na wolność, w- 
kilka dni później - wg naszych infor­
macji - został lekko postrzelony w 
trakcie próby zamachu na jego życie. 
Nie wiadomo kto i z jakich powodów 
usiłował sprzątnąć Siergieja F. Być 
może potencjalny morderca wy­
konywał rozkaz Stepana Chowańca.

Dcc aż gwizdnął z ważenia.
- Pokazywałeś to komuś?
- Nie, szef widzi to pierwszy.
- Słuchaj Kłys - powoli z rpz- 

myslem wycedził Dec - Morda w 
kubeł, o tym wiemy tylko my...

-to, szef jest wolny? 
dla niego bombę!

gabinetu
Za moment była z powrotem w 

sekretariacie.
- Wchodź, ale uważaj z każdym 

słowem! Masz szczęście, że ten Tar­
lak jeszcze śpi w "Cuprum"....

- Panie naczelniku, inspektor 
Kłys męldu...

- Nie rób jaj, zresztą kiedyś 
mówiłeś mi "obywatelu"... Gadaj o co 
chodzi, bo zaraz przyleci tu ten ele- 
gancik z Warszawki. Dowiedziałeś 
się czegoś w tej Ostrołęce?

- Oni jeszcze nic nie wiedzą, nie 
mają najmniejszego śladu. Umó­
wiłem się z Ambroziakiem, że jak 
wpadną na cokolwiek,natychmiast 
się odezwą.

-Tozczymtydomniestartujesz? 
Jezus, Maria, z kim ja pracuję! Co ja 
powiem temu Tarlakowi? Dobrze, 
że chociaż Piechocki coś nabajdurzył 
w sprawie Nadziejaka!

- Szefie, spokojnie, mam praw­
dziwego hita. Od naszego dobrego 
agenta - Zorki 1.

- No, pokaż, co tam chowasz w tej 

zwią- 
broni i 

sprawie 
dodaje fakt, że miejscem przerzutu 
miała być... Legnica.

Wg tajnego raportu CIA oraz 
informacji Interpolu - Stepan Cho­
wanie, od roku blisko współpracował 
z przestępczym światkiem Kraju 
Rad. Dogadanosię wsprawie handlu 
bronią. Broń ta miała być - CIA nie 
wykluczyła ewentualności, że takie 
pierwsze dwa przerzuty już miały 
miejsce - dostarczana z Tbilisi i Le­
ningradu do Legnicy, tutdj maga­
zynowana, a następnie przerzucana 
pa południe Europy. Nie wyklu­
czone, że w pierwszej kolejności broń 
miała być dostarczona do Chorwacji, 
gdyż Stepan jest właśnie Chorwa­
tem...

Prawdopodobnie 20 czerwcai 12 
lipca br. przebywał on w Legnicy, 
nocując m.in. w hotelu "Cuprum" 
pod fałszywym nazwiskiem i imie­
niem. Nie wiadomo też z kim w tym 
czasie się spotykał. Wiadomo tylko, 
że od czasu jego pierwszego pobytu 
sprawy- Deco Banku nabrały I

ińin k na ziemi?- * Dec jest 
"te potwornie wkurzony! 
‘jwsif stało?

sposób wyjął dwie, spięte 
kartki maszynopisu. Z nieukrywaną 
satysfakcją patrzył, jak szefowi za­
palają się ogniki w oczach...

- Dowiedziałem się, od jednego 
ze swoich znajomych - czytał głośno 
Dec - władze polskie otrzymały 
interesujące materiały od amery­
kańskich służb specjalnych oraz od 
"Interpolu". Okazujesię, żejednym z 
szefów francuskiej spółki Sheriff - 
spółki, która miała tworzyć wolną 
strefę ekonomiczną, a przy okazji 
utworzyła Deco Bank - jest niejaki 
Stepan Chowaniec. - Francuz jugo­
słowiańskiego pochodzenia, od 
trzech lat poszukiwany listami 
gończymi. Poszukiwany jest nie­
bezpiecznym terrorystą, podej­
rzanym o udziafw kilku zamachach 
na życie obywateli USA. Od ponad 
roku specjalne służby USA zgubiły 
trop Stepana Cb- Natomiast na trop 
tego groźnego terrorysty wpadli 
funkcjonariusze Interpolu. Okazało 
się że spółka Sheriff, a także prawdo­
podobnie Deco Bank, miały być 

Ł”® wiesz? Piast dotąd się nie 
h ' szcf czekał na niego pół 

« d°dat'cu Tarlak obudził go 
^^tej> bo były jakieś kłopoty z 

miejsca w hotelu!
L., * to, przecież Piechocki 

Pozałatwiał!
^ewnie trafił na pijaną re- 
^7®^! Kiedyś było to nie- 
|telefony od nas były święte, 

^j?°bra, zanieś mu kawę, 

1 powiedz, że koniecznie 
nim spotkać!

” te mam życie - westchnęła



BARBARA NA CO
DZIEŃ I OD ŚWIĘTA

Jak dowiedzieliśmy się z dobrze 
poiformawanych źródeł jednym 
znajbardziej popularnych imion żeń­
skich w naszym województwie jest 
wdzięczne imię Barbara.

Co myślą, czują dzisiejsze soleni- 
zantki?

Oto krótkie wypowiedzi dos­
tojnych jubilatek - Pań: Barbary Kul- 
bat - wicedyrektor ZSO, Barbary 
Zając - intendentki ze SP Nr 4 i 
Barbary Szewczyk - fryzjerki ż Sa­
lonu Piękności.

Czym jest dla Pani 4 grudnia?
- B.K: Dla mnie jak każdy inny 

dzień, dniem pracy.
- B.Z: Dniem, w którym są moje 

imieniny.
B.Sz: Ulubionym dniem w roku, 

bo lubię dostawać prezenty.
W jaki sposób spędza Pani 

najczęściej swoje imieniny?
- B.K: Z rodziną i przyjaciółmi we 

własnym domu.
- B.Z: Jeden dzień - najczęściej 4 

grudnia z rodziną na, przygoto­
wanym wcześniej, przyjęciu,a wdniu 
następnym przyjmuję przyjaciół i 
znajomych.

B.Sz. - Uwielbiam, wszystkie bez 
wyjątku uroczystości, spędzać z 
moim chłopakiem i przyjaciółmi 
gdzieś na wyjeździć.

Pani najwspanialsze imieniny,

najwspanialszy prezent?
. B.K: - Obchodziłam je 4.XII 

1985 roku, kiedy pięć dni wcześniej' 
urodził się mi syn Krzysztof. I to był 
jednocześnie ten najcudowniejszy 
prezent
'' B.Z.: W roku 1988, wówczas 

ukończyłam zaocznie szkołę średnią. 
Wszystkie prezenty, które otrzymuję 
są wspaniałe.

. B.Sz.: Najwspanialsze? Chyba te 
z roku, gdy poznałam swojego 
chłopaka. Wszystkie prezenty, otrzy­
mane ze szczerego serca są wspa­
niałe.

Czy Barbara jest kobietą suk­
cesu?

B.K: Z pewnością tak, ponieważ 
ma silną osobowość.

B.Z.: Oczywiście.
B.Sz.: O tym mogą powiedzieć 

moi znajomi.
Czego życzyłaby sobie Pani w 

przyszłym roku?
B.K.: Spokoju i stabilizacji w 

każdej dziedzinie życia.
B.Z: Miliarda w "Totolotka", a 

tak na serio to, zdrowia.
B.Sz.:, Wszystkiego co uczyni 

mnie szczęśliwą.
Wywiad jest autoryzowany.

Wysłuchał i do druku podał: 
Janusz Augustynowicz

"BARBÓRKOWA"
PATRONKA

4 grudnia wielkie święto, święto 
górniczej braci - Barbórka. To rów­
nież święto wszystkich Barbar - "bar­
bórkowej” patronki.

Kim była 
"barbórkowa" patronka?

Barbara, św. żyła na przełomie 
III/IV w.: w/g tradycji kościelnej 
uwięziona przez własnego .ojca i 
w 306 r. zamordowana przez niego 
w Nikomedii za przyznanie się, że jest 
chrześcijanką: w sztuce przedsta­
wiona z wieżą i kielichem w ręku.

Barbara (gr. barbaros - barba­
rzyński, obcy, nie mówiący po grecku, 

4

mówiący, czy też bełkocący)'
A oto jak poetycko genealogię 

imienia tłumaczy wiersz R. Danec­
kiego pt. "Do Barbaiy": 
"Barbara-barbarzynka-bard-broda- 
imienia twego genealogia;
poczęty w pogańskich tańców noc 
dziką
na uroczyskach błotnych bez brodu, 
czarny aniele smutku ruskich ikon- 
niesiony chmurą czarnego loka (...) 
(...) wykarmiony mlekiem zaschłym 
księżniczkom
bizantyjskim w piersiach schnących 
bez płodu (...)''

Opracował:;
' Janusz Agustynowicz

GAZETA LEGNICKA

Barbórka to okazja, by podsu­
mować rok fedrunku na miedzi. 
Dawno bowiem minęły czasy, gdy 
pisano w takich przypadkach teksty 
namaszczające górników i wyciska­
jące łzy z ich doli. Dlatego przyjrzyj­
my się wydarzeniom w kopalniach 
Zagłębia Miedziowego w aspekcie 
rzeczywistych korzyści dla mieszkań­
ców tej ziemi. Bez u niesień, bez pom­
py, bez poetycznych skojarzeń. Zwy­
czajnie podsumujmy ten rok...

Jak więc było na tej polskiej 
miedzi? Jak żyło się ludziom, którzy 
dzień w dzień, noc w noc wystają na 
przystankach, by odjechać w kie­
runku kopalń, a potem zjechać do 
roboty? Gdzie osadzone są namięt­
ności 'górników? No i oczywiście cp 
dalej z miedzią, czyli co z 40 tysiącami 
pracowników kombinatu? Ot, proza 
życia...

ODWIECZNY PECH 
GÓRNIKÓW

Końcówka roku kalendarzowe­
go, a tym-samym okolice Barbórki, 
od lat już przynoszą wieści o trage­
diach w kopalniach. Jakby fatum. Od 
dawna przecież przekładane są uro­
czystości barbórkowe, bo wjaśniezgi- . 
nęli na dole... Nie inaczej byłowgrud- 
niu ubiegłego roku, nie inaczej też 
(o zgrozo!) w tym roku.

Często bywa tak, że przez wszys­
tkie miesiące Święta Barbara daje 
górnikom spokój. Pozwala wracać 
bez przeszkód do domu. Przychodzi 
jej święto i..: Zamiast szaleństwa śą 
łzy.

Nie sądzę, by któryś z górników 
obraziłsię na mnie za przypominanie 
tej prawidłowości losu. Uważam bo­
wiem, że przy analizowaniu życia 
ludzi polskiej miedzi, .należy o tym 
pamiętać, by oddać cześć tym, którzy 
już nie zasiądą "na lewej lub prawej 
tablicy". To naturalny przecież sygnał 
o pracy w kopaniach.

ZAMIESZANIE
W KOMBINACIE

Cały ten rok obfitował w różne 
manipulacje i wydarzenia, nie poz­
walające spokojnie spać urzędnikom 
kombinackim. Na początku rozpo­
częła się wojna o wybór koncepcji 
przekształceń przemysłu miedzio­
wego. Wojna nerwów, wojna poli­
tycznych uwarunkowań, wojna na 
"na górze". Przepychanka ambicji 
urzędników i działaczy mówiących, 
że to właśnie oni reprezentują "au-. 
tentyczny interes braci górniczej".

Biuletyny central związkowych 
obfitowały w oświadczenia i stano­
wiska. Wszystko ponoć po to, by 
pokazać komu naprawdę zależy na 
górnikach. Rzeczywistość zaś była 
taka - nikomu. Chodziło zawsze o 
interes takiej lub innej grupy spo­
łecznej, opcji politycznej, indywi­
dualności. Górnicy natomiast byli 
obok. Żyli w innym wymiarze - wy­
miarze kieszeni. Z dnia na dzień u by- , 
wato im pieniędzy, bo szalejąca in­
flacja i recesja gospodarki nie omi­
nęły miedziowego kombinatu, a tym 
samym kopalń.

Przypomnijmy sobie, ile namięt­
ności wzbudzał i wzbudza popiwek?

Nie odkryję żadnejAmeryki stwier­
dzeniem, że tak naprawdęw doborze 
koncepcji przekształceń KGHM 
chodziło przede wszystkim o poz­
bycie się obowiązku odprowadzania 
podatku od ponadplanowych wyna­
grodzeń. Wcześniej jednak popu­
listyczne zabiegi niektórych działaczy 
związkowych i urzędników kombi- 
nackich oscylowały wokół słynnego 
już paragrafu 12... Jego "klepnięcie" 
przez radę pracowniczą mogło do­
prowadzić jedynie do wzrostu po­
piwku, a także do potęgowania na­
pięć społecznych.

Oczywiście wojny wśród działa­
czy i urzędników musiały doprowa­
dzić do znaczących zmian personal­
nych. Na pierwszy ogień poszła rada 
pracownicza, na drugi polityka infor­
macyjna, na trzeci stanowiska w 
zakładach kombinackich...

NAPIĘCIA 
SPOŁECZNE

Przepychanki koncepcji, konflikt 
wierchuszki kombinatu ~l władzami 
wojewódzkimi musiało doprowa­
dzić do wstrząsów na kopalniach. A 
zahamowanie skuteczności w prze­
pływie informacji pomiędzy zakła­
dami kombinackimi, potęgowały tyl­
ko tę sytuację. I cóż z tego, że pow­
stało biuro prasowe KGHM, skoro w 
sytuacjach najważniejszych dla gór­
ników w publikatorach szermowano 
informacjami sprzecznymi, wyjętymi 
vprost z kapelusza. Nie było przecież 
w tych chwilach wiarygodnej infor­
macji... Wszystko grzęzło w cieniu 
szuflad urzędniczych.

Stąd trudno się dziwić, że na­
miętności zwyciężyły. Obojętnie kto 
by nie próbował manipulować, do 
strajku' w kopaniach miedziowych 
musiało dojść. Ludzie mieli po 
prostu dość wyświechtanych haseł, 
dumnych deklaracji, płomiennych 
wystąpień... Postanowili więc.dać po 
nosie urzędnikom i działaczom. Ba, 
zdecydowali się na dramatyczne ges­
ty. Majowy strajk górników zaczął się 
na "Rudnej Północnej"...

tlważam, że obrażenie się wów­
czas na górników przez "Solidar­
ność", było iskrą podsycającą kon­
flikt. A wyuzdane epitety oraz ma­
nipulacje związkowców - tak jed­
nych, jak i drugich, trzecich i czwar­
tych - doprowadziły do swego ro­
dzaju sytuacji'patowej. Jej efektem 
było podpisanie enigmatycznego 
protokołu uzgodnień. Wszystko jak­
by rozmywało się w ciągłych ata­
kach...

Na początku w telewizji ktoś 
podał, że to strajk bojówek komunis­
tycznych, później szeptano, że to in­
spiracja szefa kombinatu, jeszcze 
później doszukiwano się ręki samego 
szatana w osobach ludzi "Szalonego 
Alfreda". Górnicy natomiast czekali 
na pomoc. Chcieii, by ktoś potrakto­

wał ich jak normalnych dorosłych 
ludzi, Ich ideologią (pisałem o tym. 
wielokrotnie w dniach strajku i w 
komentarzach postrajkowych) była i 
jest kieszeń. Jak utrzymać rodzinę? 
Jak żyć godnie?

Cóż z tego, skoro panom od 
wielkiej polityki bardziej zależało na 
tiziemnieniu swoich przeciwników.

CZAS PRZEMIAN

W końcu jednak doszło do 
przekształcenia KGHM w jedno­
osobową spółkę skarbu państwa 
Gdyby jednak nie wizyta premieraw 
Zagłębiu Miedziowym pewnie do 
dzisiaj trwałyby dyskusje. Kto też wie 
czy Barbórka ta nie byłaby obcho^ 
dzona w atmosferze skandali i straj­
ków, kto wie?

Premier postawił czwórkę z mi­
nusem i w końcu doszło do prze­
kształcenia. Oczywiście mamy do 
czynienia z aktem, nie zaś z pro- 
cesem. Nastąpił start do komercjali­
zacji... Ale sytuację tę znowu próbuje 
się wykorzystać. W imię interesów 
jednostek -znowu ten partykularyzm 
- Przedstawicielstwo Miedziowe 
FZZG ogłasza gotowość strajkcwą. 
Na kopalniach natomiast mówi się o 
sprzeniewierzeniu Międzyzakłado­
wego Komitetu Strajkowego, o za­
bawie w politykę panów: Kostrzewy, 
Łysiaka i innych. Już nie o górników 
tu szło, już nie o kieszeń... Sam 
Zresztą słyszałem propozycję górni­
ków, by zacząć od nowa, z nowymi 
ludźmi...

Powoli wprowadzano koncepcję 
restrukturyzacji kombinatu^ kon­
struowano nową rzeczywistość mie­
dziową. Proces ten trwa i jeszcze dłu­
go będzie trwać. Bo to nie takie 
proste.

Na razie jednak czas przemian to 
przede wszystkim prowizoryczne wy­
płaty kilkuset tysięcy złotych na osobę 
zatrudnioną w kopalni. Na pewno 
urzędnicy - menagerowie będą obu­
rzeni takim Stwierdzeniem. Sądzę 
jednak, że właśnie przy okazji. Bar­
bórki trzeba o tym powiedzieć, że 
komercja w wydaniu KGHM - Pol­
ska Miedź S.A., to stek pobożnych 
życzeń, gdyż kombinackie państwo 
zorientowane jest jedynie na utrzy­
manie "z góry upatrzonych pozycji".

Wierzę jednak, że i z tym proble­
mem poradzi sobie dr inż. Jan 
Sądecki. I skończy się era uducho­
wionych obiecanek urzędniczych. 
Tak jak padnie bastion pozy i uda­
wanej brawury ludzi kombinatu. A 
następną Barbórkę będziemy obcho­
dzić w atmosferze podziękowania za 

. kawałek dobrej roboty. Politykówzaś 
pozostawimy na wiecach, w salach 
konferencyjnych, po prostu z boku. 
Życiem górników jest ich kopalnia i 
ich dom - Polska to też oni. Warto o 

tym pamiętać.

I ŚWIĘTO

Kolejna Barbórka, znowu przjj- 
dzie czas, gdy górnicy przywdzieją 

galowe mundury. Dumnym 
będą szli na różne uroczystości. Gdy 
powiedzą na dzień dobry: Szczęsc 
Boże! - to dlatego, by pamiętać o za­
grożeniach, o szacunku i zwyczajnie 
człowieku. Ich prawo to żyć godnie- 
Raz jeszcze to powtarzam paniom 
panom od tworzenia nowego 

polskiej miedzi. U-
_ Święto Górnika jest raz w’ row» 
święto człowieka to każdy dzień- 
cała filozofia i polityka. Ot, cały 

miedzi.

Tadeusz Stojek



HANKA

Zakłady Przemysłu Dziewiar­
skiego Hanka" należą do znanych 
producentów bielizny osobistej nie 
tylko w województwie legnickim, nie 
tylko w Polsce - lecz również poza 
granicami kraju. W bieżącym roku 
"Hanka" wyprodukowała (jak dotąd 
oczywiście) 9.956.000 sztuk bielizny 
na ogólną wartość 183.118 milionów 
złotych. Zdecydowana większość 
produkcji wysyłana jest do RFN, Da­
nii, Francji, Belgii, USA i Anglii. 
Wystarczy powiedzieć, że przez' 
jedenaście miesięcy 1991 r. wyeks­
portowano 6.994.000 sztuk - pro­
duktów ZPDz "Hanka" o wartości 
128.597 milionów złotych.

O sile produkcyjnej zakładów 
świadczy sprzedaż jego produktów. 
"Hanka" sprzedała do dzisiaj 9.811 
tysięcy sztuk bielizny na ogólną 
.wartość 175.842 milionów złotych, z 
tego na eksport sprzedano 7.138 ty­
sięcy sztuk na wartość 125.484 
milionów złotych.

Problemy Z.PDz "Hanka" w Leg­
nicy są takie same jak większości firm 
państwowych w Polsce. Warto przy 
tej okazji pamiętać, że zdecydowaną 
większość załogi "Hanki" stanowią 
kobiety. Najwięcej kłopotu przys­
parza zakładowi jednak sytuacja ryn­
kowa i recesja gospodarcza. Sytuacja 
finansowa jest trudna, co przy 
obecnej polityce rządu jest natu­
ralne. Trzeba bowiem pamiętać o 
tzw. obsłudze kredytowej i reper­
kusjach ustanowionego prawa go­
spodarczego. Stąd kierownictwo 
"Hanki" uzgodniło już dawno z Mini­
sterstwem Przekształceń Własno­
ściowych drogą prywatyzacyjną fir­
my. Teraz potrzeba tylko decyzji 
premiera w sprawie zatwierdzenia 
wniosku prywatyzacyjnego "Hanki".

Na razie ZPDZ "Hanka" broni 
się własną produkcją.

GAZETA LEGNICKA
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Szczecinie...

Piłkarski toto-lotek 
na półmetku

Szozda na czele peletonu
Kiedy w sierpniu br. zapro­

ponowaliśmy naszym czytelnikom 
zabawę całkiem serio pod roboczą 
nazwą piłkarski totek, obawialiśmy 
się o frekwencję. Nie chcąc rywal­
izować z państwowym monopolem 
sportowym nie proponowaliśmy ty­
powania meczów ekstraklasy. Posta­
wiliśmy na znajomość przede wszy­
stkim tajników niższych klas - trzeciej 
dolnośląskiej, klasy międzyokrę- 
gowej i legnickiej klasy okręgowej. 
Byliśmy ciekawi czy to chwyci, zwła­

szcza, że nie kusiliśmy - póki co - 
^atrakcyjnymi nagrodami. Odpowie- 
Idzią na nasze wątpliwości był jeden z 

■pierwszych listów jakie otrzyma- 
lliśmy:

"IFpierwszej chwili myślałem, że 
Ichcecie robić ludzi w balonu pro- 
Iponując zakłady na mecze, o których 
I gazety w rodzaju "Konkretów” czy 
"TO" niewiele lub wcale nie piszą.

■ Skąd my czytelnicy i miłośnicyfutbolu 
mielibyśmy cokolwiek o tym wiedzieć. 
Ale już na starcie spotkało mnie 

I supermiłe zaskoczenie. Jak na gazetę 
dopiero co raczkującą zaprezentowa­
liście wysoką jakość serwisu spor­
towego, w którym znalazło się miejsce 
na wyniki, tabele a często i relacje Z 
meczów niższych klas. To dla mnie 
prawdziwa bomba. Nie ukrywam, że 
ja, jak i paru moich kolegów zaczęło 
kupować "Gazetę Legnicką" ze wzglę­
du na kolumny sportowe. Z takim 
pisaniem o sporcie a zwłaszcza o fut­
bolu łatwiej bawić się w odgadującego 
rezultaty spotkań piłkarskich. Tak 
trzymać dalej..."

Połechtały nas zwierzenia Czy­
telnika, któremu spodobałosię nasze 
pisanie o sporcie, ale on sam nie miał 
szczęścia w typowaniu. Po rundzie 
jesiennej nadawca listu zajmuje 
lokatę pod koniec trzeciej dziesiątki.

A propos listowej frekwencji. 
Rekordem był trzeci i siódmy zestaw 
kiedy otrzymaliśmy po 124 kupony. 
Najmniejsza frekwencja - zestaw 2 - 
tylko 23 kupony. Już po czterech 
rundach wykształciła się grupa 38 
zawodowców grająca systema­
tycznie. Wielu było nadawców wy­
syłających kupony razlub dwa. Wielu 
zaczynało z falstartem i kiedy wy­
dawało się, że łapią już rytm - nagle 
przestawali przysyłać kupony. Takim 
klinicznym przypadkiem jest Alek­
sander Prabent - szef Miedzi Leg­
nica, który miał bodaj trzy zestawy 
wręcz rekordowe, ale później dostał

jakby zadyszki i ostatnie rundy 
zwyczajnie odpuścił.

Starczy tej ideologii. Oto czo­
łówka totka, grupa 20 osób, którzy 
zostali sklasyfikowani przez re­
dakcyjny komuter przy zastosowaniu 
kryterium uczestnictwa w co naj­
mniej 10 na 13 rundach naszego 
konkursu.
1 miejsce: Lech .SZOZDA z Legnicy
- 98 punktów

2 miejsce Jan Kacprzak z Bolesła­
wca - 97 punktów

3 miejsce Zbigniew Warchoł z Leg­
nicy - 93 punkty

4 miejsca zajęli: Roman Zając z 
Legnicy, Jacek Marek z Lubina, 
Dariusz Dziadulewicz z Legnicy, 
Stanisław Wutke z Głogowa, Piotr 
Roman z Bolesławca - wszyscy po 
91 punktów

10 miejsce: Jan Dziadulewicz z Leg­
nicy - 89 punktów

11 miejsce: Marian Wysocki z Leg­
nicy - 81 punktów

12 miejsce: Leonard Szewczyk z 
Głogowa - 80 punktów

13 miejsce: Adam Warchoł z Leg­
nicy - 79 punktów

14 miejsce: Jan Reszczyński z Leg­
nicy - 72 punkty

15 miejsce: Małgorzata Kuźniar z 
Legnicy - 71 punktów

16 miejsce: Zdzisław Skrzypek ze 
Złotoryi - 69 punktów

17 miejsce: Jan Szemraj z Lubina - 
68 punktów

18 miejsce: Zbigniew Jakubowski z 
Legnicy - 64 punkty

19 miejsce: Krzysztof Zając z Leg­
nicy - 62 punkty

20 miejsce: Tadeusz Stojek z Lu­
bina - 54 punkty

Jak widać różnice punktowe są 
minimalne i wiosną jeszcze wiele 
może się zmienić. Dodajmy, że jak 
najbardziej przyjmować będziemy 
wszelkie reklamacje, z tym; że 
niektóre osoby muszą wziąć po­
prawkę na feralne działanie poczty. I 
rzecz nie w tym, że kupony przy­
chodziły dzień lub dwa po wyzna­
czonym terminie. W wielu przypad­
kach kupony do redakcji w ogóle nie 
docierały chociaż mieliśmy prawo 
sądzić, że nadawcy wywodzący się z’ 
tzw. grupy zawodowców swoje ty­
powania Wysłali. Ale w takich 
naprawdę niewiele możemy zrobić...

A więc żegnamy się do marca 
1992 roku a panu Szoździe życzymy 
pomyślnego finiszu w czerwcu przy­
szłego roku.

przyszłości |
Miedzi J

5 grudnia w klubie "Hutnik" przy 
ul.Złotoryjskiej w Legnicy o godz. 
17 (pierwszy termin) lub 17.30(drugi 
termin) odbędzie się walne Zebranie 
Sprawozdawczo - Wyborcze klubu 

sportowego "Miedź". Dyskutować 
się będzie o dniu obecnym zasłu­
żonego klubu, jak - co jest dużo 
ważniejsze - o przyszłości. Rzecz 
jasna odbędą się wybory nowych 
władz klubu. Wszystkich zaintere­
sowanych problemami nurtującymi 
"Miedź" prosimy o liczne przybycie 
do "Hutnika".

...koszykarki Konfeksu grają za­
legły mecz z AZS Szczecin i wbrew 
licznym opiniom nie będzie to spa­
cerek. Zespół AZS to niemal w 
całości zespół sprzed dwóch lat 
Czarnych Szczeein-drużyny grającej 
w pierwszej lidze. Być może legni- 
czanki zagrają wzmocnione dwiema 
zawodniczkami z byłego Ikara Leg­
nica, ale czy to pomoże? Na punkty 
w tym dzisiejszym meczu raczej nie li­
czymy. Liczymy jednak na dobrą grę

pozwalającą oczekiwać w meczu na 
Głogowskiej z BKS Bydgoszcz pier­
wszego zwycięstwa...

A oto komplet wyników nie­
dzielnej kolejki i tabela:

AZS Wrocław - Widzew Łódź 
77:79, Lechia Tomaszów - Konfeks 
58:49, AZS Gdańsk - AZS Toruń 
63:88, SKS 12Warszawa-Włókniarz 
Białystok 65:101,' AZS Warszawa- 
AZS Szczecin65:84, BKS Bydgoszcz 
-AZS Koszalin 84:83.

1. Włókniarz Białystok 18 +3^9
2. AZS Toruń 17 +225
3. AZS Szczecin 15 +212
4. AZS Gdańsk 14 +27
5. AZS Koszalin , 13 .14
6. Lechia Tomaszów 13 ^7
7. BKS Bydgoszcz ' 13 ^7
8. AZS Warszawa 12 -81
9. SKS 12 Warszawa 12 -128
10. AZS Wrocław 12 .135
11. Widzew Łódź 10 .220
12. Konfeks Legnici 7 .97

Projekt zagłady

Przedwczoraj w Urzędzie Mia­
sta zawzięcie dyskutowano o pro­
jekcie finansowania kultury fizy­
cznej w Legnicy w przyszłym roku. 
Publikujemy obszerne fragmenty 
tego projektu, który jak znamy 
życie, niebawem stanie się obowią­
zującym systemem. Systemem tak 
paranoicznym, że aż strach myśleć 
co się będzie działo.... ,

PROJEKT ZAGŁADY

Sport dzieci i młodzieży nierozer­
walnie wiąże się ze szkołami. Kon­
cepcja zakłada objęcie finan­
sowaniem wynagrodzeń osób (na­
uczycieli w-f) prowadzących zajęcia 
pozalekcjne (wykorzystując bazę 
sportową oświaty) przy założeniu 
wprowadzenia różnorodności form 
(bez ustalenia dyscypliny wiodącej) i 
dobrowolności uczestnictwa (nie­
odpłatnie) przez dzieci.

- jednostka koordynująca po­
wyższe zajęcia będzie otrzymywała 
miesięczne dotaęje z UM i roz­
dzielała je na poszczególne szkoły wg 
potrzeb.

Jednostką wiodącą w tym zakre­
sie winien być Zarząd Miejski 
Szkolnego Związku Sportowego. 
Mając jednak na uwadze potrzebę 
sprawności organizacyjno - finan­
sowej (zawieranie umów, rozli­
czenia, kontrola realizacji zajęć) 
proponujemy powierzenie realizacji 
tego zadania Ośrodkowi Sportu i 
Rekreacji przy ścisłej współpracy 
(jako organu opiniodawczo - dorad­
czego) ZM SZS.

- objąć dofinansowaniem reali­
zację kalendarza imprez ZM SZS.

Ideą kalendarza imprez winno 
być organizowanie zajęć w różnych 
dyscyplinach dla poszczególnych 
szkół, przeprowadzenie mistrzostw 
Legnicy, przygotowanie reprezen­
tacji miasta do udziału w roz­
grywkach makroregionalnych, wstę­
pna selekcja młodzieży do sportu 
wyczynowego.

Dofinansowaniem powinna być 
objęta działalność Młodzieżowych 
Klubów Sportowych. Należy ustalić 
procentowy udział Zarządu Woje­
wódzkiego SZS w ich funkcjono­
waniu.. W tym przypadku pro­
ponujemy dofinansowanie zape­
wniające płace trenerów, koszty 
korzystania z obiektów sportowych 

oraz doposażenie sprzętowe.
- objąć dofinansowaniem przy­

gotowanie i eksploatację boisk spor­
towych.

Proponujemy skierowanie środ­
ków na właściwe przygotowanie 
boiska w parku miejskim, z którego 
korzysta szereg szkół W ramach 
obowiązkowych zajęć w-f, dofinan­
sowanie kosztów eksploatacji oraz 
pomoc finansowa w zagospodaro­
waniu boisk osiedlowych w proste 
urządzenia sportowe. Dofinanso­
waniem należy objąć również przy­
gotowanie obiektu przy ul. Świer­

kowej na potrzeby szkółki piłkarskiej 
MKS "Miedź".

- kontynuaga cyklu imprez spor­
towo - rekreacyjnych dla miesz­
kańców osiedla oraz festynów 
ogólnomiejskich.

Realizacja tego zadania winna 
odbywać się jako zlecenie przy­
gotowania imprez przez ognisko 
TKKF.

Przedstawiona koncepcja' dofi­
nansowania kultury fizycznej w 
mieście nie zakłada więc utrzymania 
refundacji płac trenerów i instruk­
torów w klubach sportowych. Uwa­
żamy, że ten rodzaj działalności po­
winien pozostać w gestii klubów 
i okręgowych związków sportowych 
(z wyłączeniem klubów szkolnych). 
Podobną zasadę należy przyjąć 
wobec organizacji prowadzących za­
jęcia sportowo-rekreacyjne odpłat­
nie.

Sport wyczynowy winien otrzy- 
maćpomocwpostaci maksymalnego 
obniżenia kosztów korzystania przez 
poszczególne kluby z bazy sportowej 
administrowanej przez OSiR. Pla­
nujemy utrzymanie dofinansówań 
do organizacji Zawodów i turniejów 
sportowych, w oparciu o konkretne 
programy i terminarze złożone przez 
kluby do końca roku.

Proponujemy utrzymanie doto­
wania Ośrodka Sportu i Rekreacji na 
dotychczasowych zasadach, w kwo­
cie wynikającej z przedstawionego z 
projektu planu finansowego na rok 
przyszły.

Ow projekt wywołał zażartą dy- 
skuję. Nie brakowało głosów obu­
rzenia. Załamany był m.in Piotr 
Potycz z "Konfeksu”, który nie tak

dawno miał obietnicę od prezydenta 
Legnicy, że miasto wspomoże zespól 
koszykarek. I teraz w myśl tego pro­
jektu, należałoby czym prędzej zespół 
koszykarek rozwiązać...

. Radny Maciej Janiszewski 
wszelkie rozterki i obawy przerwał 
wypowiedzią głoszącą, że nie ma 
podstaw do paniki. Kto chce sobie 
trenować może sobie opłacić salę 
sportową, trenera czy instruktora i 
samemu jeździć na wyjazdy.

Są różne zboczenia w kraju 
zwanym Polską, ale to zaprezento­
wane przez radnego jest nie do 
przyjęcia. Dowcipny radny, jakby nie 
chcąc dostrzec, że'biedne społe­
czeństwo nie pragnie rezygnować 
z jedynej przyjemności jaką może 
zaoferować dzieciom - umożliwienia 
dostępu do kultury fizycznej. Czy 
rodziców żyjących z dnia na dzień na 
zasiłku dla bezrobotnych stać będzie 
na opłacenie trenera i sprzętu dla 
dziecka?Nie, bo w obecnych czasach 
koszty takie są ogromne. Sposób 
myślenia Janiszewskiego jest dobry 
do realizacji w warunkach stalino­
wskich łagrów, ale nie w, teoretycznie 
demokratycznej Polsce. Póki jeszcze 
nie jest za późno trzeba zmienić ów 
projekt finansowania kultury fizy­
cznej.

Bo czym jest ten projekt jak nie 
sankcjowaniem neowładzy w świecie 
sportu? Miejskie Towarzystwo Spor­
towe w Lubinie nie mogące się niczym 
pozytywnym wykazać ani wynikami, 
ani tzw. bazą sportową, otrzymuje 
z kasy miasta Lubina 200 milionów 
za nic. Może- łatwiej będzie to 
zrozumieć kiedy wie się, że prezesem 
MKSjest... prezydent Lubina.

Ów projekt sankcjonuje niere- 
formowalny twór w postaci Ośrodka 
Sportu i Rekreacji Już za panowania 
komuny nie sposób było odgryźdej 
hydrze łeb, ale teraz widać są takie 
czasy, że łba się nie ucina tylko 
hołubi..

Wyrażamy obawy co do kondycji 
polskiego społeczeństwa za kilka lat. 
Wtedy, kiedy obecna młodzież którą 
pozbawi się dostępu do sportu, wej­
dzie w dorosłe życie zgarbiała, 
niedowidząca... Ale może o to chodzi 
radnemu Janiszewskiemu? W końcu 
takim społeczeństwem łatwo jest 
rządzić?

GAZETA LEGNICKA



Losowanie 
Pucharu Polski 
Miedź - Zawisza

' Wczoraj w siedzibie Polskiego 
Piłki Nożnej odbyło się lo- 

Egie ćwierćfinałowych par 
rLek o Puchar Polski. Drużyna 

Kjj Legnica w walce o półfinał 
■ w się w dwumeczu z trzecim 

ekstraklasy - po rundzie 
Siej - bydgoskim Zawiszą.

odbędą się 18 marca w Leg- 
Lj i kwietnia rewanż w Byd-

^Wpozostałych parach grają: 
L, Gorzów - Stal Stalowa Wola

Łódź - Górnik Zabrze 
kŁódź-Stal Rzeszów

p0 losowaniu trener Miedzi 
Efiutowski powiedział:

.jeżeli idzie o przeciwnika, to

wołałbym trafić na niego w półfinale, 
a teraz marzyliśmy o przeciwniku 
trochg łatwiejszym jeżeli można 
mówić w tym gronie o zespołach 
łatwiejszych. Na pewno jest to rywal 
bardzo trudny zajmujący ekspono- 
wane miejsce po rundzie jesiennej i 
grajmy naprawdę doskonały futboL 
Ale jeżeli my mamy pierwszoligowe 
aspiracje to w takich meczach mu- 
simy potwierdzać takie aspiracje. 
Zapowiada się ciekawy dwumecz i 
myślę, że moja drużyna w przededniu 
podejmie walkę z przeciwnikiem. 
Dziś jestem umiarkowanym opty­
mistą...

W)

WIZYTÓWKI 
KLUBÓW 

ANGIELSKICH
ILIGA

JtSENAL
Aisenal Stadium, Highbury, 

■dog N5. Rok założenia - 1866. 
gięcia:
[Mistrz Anglii -1931,33,34, 35, 
[48, 53, 71, 89, 91. Zdobywca 
tkani Anglii - 30, 36, 50,71,79. 
fcbywca Pucharu Ligi - 1978. 
iśjwca Pucharu Miast Tar- 
bjrb-1970.
i WI lidze 1904-13, od 1919.
Barwy klubowe: czerwone 

sulki z białymi rękawami, białe 
dala, czerwone skarpety. Przy- 
ttfc "Gunners", pojemność sta­
ju: 45.000 Najwyższe zwycięstwo 
IM z Loughborough - II liga - 
fr. Najwyższa porażka - 0:8 z 
tjbborough - II liga - 1986r. 
ijrenen George Graham.
(łnmkarze: Allan Miller (rok 
fcl97O), David Seaman (63),

James Will (72),
Obrońcy: Tony Adams (66), 

Steve Bouid (62), Gus Caesar (66), 
Jim Carstairs (71), Lee Dixon (64), 
Craig Gaunt (73), Andy Linighan 
(62), Craik McKemon (68), David 
Oleary (58), Nigel Winterbum (63).

Pomocnicy: Paul Davis (61), 
Siggi Jonsson (66), Gary McKeown 
(70), David Rocastle (67).

Napastnicy: Kevin Campbell 
(70), Andrew Cole (71), Peny 
Groves (65), Anders Limpar (65), 
Paul Merson (68), Alan Smith (62).

Zdobywcy bramek w lidze w 
sezonie 1990/91: Smith 23, Merson 
13, Limpar 11, Campbell 9, Dixon 5, 
Davis 3, Groves 3, Rocastle 2, Tho­
mas 2, Adams 1, Oleary 1, 
samobójcza 1.

Przedsiębiorstwo
Handlowo-Usługowo-Produkcyjne

i 59-220 Legnica, ul. Piastowska 58 
tel. 204-62, fax 204-62, telex 0782310 

kujemy elektryczne podgrzewacze wody z regu- 
na 1,5 kW - 3,5 kW i 5 kW produkcji izraelskiej 

>(*nie 1.650.000 zł za 1 szt.,
oraz bardzo duży asortyment pościeli w cenie: 

Mciel kolorowa -155.000.- zł.
J^ciel czarna - 170.000.-zł.

z kory ■ 195.000,-zł.
^ciel z kory z prześcieradłem - 230.000.-zł.
^ścieradła kolor. - 40.000.-zł.

, ponadto oferujemy:
,ar2uty ozdobne plus 2 poduszki - 300.000.-zł.
h^dry z anilany wymiary 2 x 1,5 m - 155.000.-zł.

^dry dziecięce - 95.000.-zł.

Zapraszamy w godz. 8.00 -16.00.

INFORMATOR

Środa 
4 grudnia 1991 r.

Wsch.Sł.7.25 Wsch.Ks. 5.51
Zach. Sł. 15.26 Zach. Ks. 13.58

IMIENINY
Barbary, Bernarda, Krystiana

POGODA
Coraz zimniej. W nocy i rano do 
-6°C, natomiast w dzień maksymal­
nie 0°C. Wiatr słaby, umiarkowany. 
Ciśnienie stałe o tendencji rosnątej. 
W dalszym ciągu występuje możli­
wość zamgleń.

TELEFONY: • Pogotowie Ra­
tunkowe 999 • Straż Pożarna 998 • Po­
gotowie ' Policyjne 997 • Pogotowie 
Wodno-Kan. 993 • Pogotowie Gazowe 
992.

LEGNICA
• Pogotowie Ratunkowe Kolejowe 

232-89 • Energetyczne 991 • Cieplne 
254-96 • Pog. Drogowe 981 • Pog. Tele-

• wizyjne 612 ° Taxi 210-99 * Informacja 
PKP 910 • Inf.celna 208-63 ' Inf. WPK 
237-58 • Informacja turystyczna 288-74 
0 Inf. usługowa 222-43 0 Inf. medyczna 
281-51 • Młodzieżowy Telefon Zaufania 
988 (czynny wewtorek-piątek-16-20) • 

'■ Lecznica dla zwierząt (Pogotowie We­
terynaryjne) 235-41 •

LUBIN
• Pogotowie Energetyczne 991 * 

, Cieplne 44-41-621'44-32-62 po godz. 15
* Ratownictwa Górniczego 44-12-53 * 
Pomoc drogowa 44-42-04 • Inf. PKP 
44-18-85 • Inf. PKS 44-11-00 • Inf. WPK 
44-64-11 ' Inf, turystyczna 44-38-10 * 
Młodzieżowy Telefon Zaufania 44:11- 
11 ' Lecznica dla zwierząt (Pogotowie 
Weterynaryjne) 44-16-24 •

GŁOGÓW
• Pogotowie Energetyczne 291 • 

Cieplne 33-48-69 * Pomoc drogowa 
33-34-50 • Informacja PKP 916,33-34- 
77 • Inf. PKS 33-31-11 •' Inf. WPK 
33-42-99 ' Inf. usługowa 33-33-95 • 
Lecznica dla zwierząt (Pogotowie We­
terynaryjne) 33-31-05 '

ZŁOTORYJA
'■Pogotowie Energetyczne 991 • 

Cieplne 733 • 'Inf.
PKP655 ' Inf. PKS889* Inf. turystyczna 
746 • Taxi 613 • Lecznica dla zwierząt 
279

JAWOR
• Pogotowie Energetyczne 26-32 * 

Cieplne 993 • Inf. PKP 910 • Inf. PKS 
28-54 • Inf. turystyczna 40-84 • Biuro 
paszportowe 280-56 • Taxi 919 • 
Lecznica dla zwierząt 24-59 •

CHOJNÓW
• Pogotowie Energetyczne 391 • 

Cieplne 834 ‘ Inf. PKP 229 • Inf. PKS 
449 • Inf. turystyczna 591 • Taxi 451 •

Apteki
Dyżur pełnią:
* Głogów-przy ul. Budowlanych, 
tel.33-21-52,
* Legnica - przy ul. Złotoryjska, 
tel.25-772,
* Lubin - przy ul. K.Wyszyńskie­
go, tel.42-44-25.

Program I

8.00 Wiadomości poranne
8.10 Dzień dobry
9.10 Domowe przedszkole
9.35 Gotowanie na ekranie

10.05 Dynastia - serial prod. USA
11.50 Wiadomości
12.00 -16.00 Telewizja Edukacyjna

112.00 Agroszkoła - Ekonomika dla 
rolnika

12.30 Spotkania z literaturą - J. Sło­
wacki - człowiek i twórca

12.55 Rozmowa o rozmowie
13.20 Z naszych dziejów: Kraków 

przedlokacyjny
13.50 Telewizyjny Słownik Biogra­

ficzny Historii Najnowszej - 
Wanda Ossowska (1)

14.15 Spotkania z literaturą
14.50 Swego nie znacie... - Katalog 

zabytków - Lubiąż
15.05 Poczet nauki polskiej - St. Lo- 

. rentz
, 15.30 Uniwersytet Nauczycielski

16.00 Studio 7 proponuje
16.15 Wychowawca - serial USA
16.40 Dla młodych widzów: Latający 

Holender
17.15 Teleexpress
17.35 Kinomania
17.55 Klinika zdrowego człowieka
18.15 Świat w oczach Lema - AIDS
18.30'Encyklopedia II wojny świa­

towej
18.55 Zielona linia - pr. red. rolnej
19.15 Dobranoc: Radkowe radości
19.30 Wiadomości
20.10 Dynastia - serial USA
21.10 ABC ekonomii
21.15 Program publicystyczny
21.30 Magazyn 60/90
22.00 Studio sport
23.10 Wiadomości wieczorne
23.35 BBC - World Service

Program II

7.30 Panorama
7.35 Rano
8.10 Ulisses 31 - serial prod. franc.
8.35 Telewizja biznes
8.55 Świat kobiet - mag.
9.25 Pokolenia - serial prod. USA
9.45 Rano
10.00 CNN
10.10 Język niemiecki (10)
16.25 Powitanie t
16.30 Panorama
16.40 Pokolenia - serial USA
17.00 Losowanie zakładów liczbo­

wych Totalizatora Sporto­
wego

17.05 Magazyn ekologiczny
17.35 Allo, allo - serial prod. ang.
18.00 Fakty
18.30 National Geographic - serial
19.20 WRO
19.30 Język angielski (40) ■
20.00 Z miłości do kina polskiego
20.20 Przecież to znamy
20.40 Moje książki - K. Zanussi
21.00 Panorama
21.20 Sport
21.35 Dzieci takie jak on - dramat
23.05 Telewizja nocą
24.00 Panorama

1

MTV
I 7.00 Awake On The Wildside - 

Rebccca de Ruvo, 10.00 VJ Poul 
King, 13.00 VJ Simone, 16.00 
Wielkie hity - Poul King, 17.00 
Raport Coca-Coli - Kristiane Bac- 
ker, 17.15 MTV At The Movies - Pip

I Dann, 17.30 MTV News At Night,

17.45 3 From 1,18.00 MTV Prime - 
Pip Dann, 19.00 Yo! MTV Raps 
Today, 19.30 Dial MTV - Rebecca 
de Ruvo, 20.00 VJ Ray Cokes, 22.00 
Wielkie hity, 23.00 Raport Coca- 

i Coli, 23.15 MTV At The Movies - Pip 
Dann, 2330 MTV News At Night,
23.45 3 From 1, 00.00 MTVs Post 
Modern, 02.00 Kristiane Backer, 
03.00 Nocne video

SCREENSPORT
8.00 Eurobics, 8.30 Hiszpańskie 
gole, 9.00 Tenis ziemny: mecz 
Edberg-Stich, 10.30 Eurobics, 11.00 
Amerykański football: mecz Okla­
homa - Jebraska, 12.00 Bilard, 14.00 
Go - mag. sportów motorowych, 
15.00 Eurobics, 15.30 Sporty wodne, 
16.00 Europejska koszykówka, 
17.00 Kręgle, 18.00 Supercross w 
Oklahoma City, 19.00 Amerykański 
football, 20.00 Bilard, 22.00 Sporty 
zimowe - narciarski kros, 00.30 
Kręgle

■ RTLPLUS
8.30 Showladen, 9.00 Der Engel 
kehrtzurueck-serial, 9.45Reich und 
Schoen - serial, 10.10 Wettlauf mit 
dem Tod - serial, .11.00 Showladen,
11.25 Die wilde Rosę -serial, 1-2.15 
Delvecchio - serial, 13.00 Ein Vater 
zuviel -serial, 13.30 Klan z Kalifornii 
-serial, 14.20 Historia Springfieldów 
- serial, 15.05 Der Clan der Woelfe - 
serial, 15.50 CHIPS - serial, 16.40 

I Riskant, 17.10 Der Preis ist heiss - 

quiz, 18.00 Die wilde Rosę - serial,
18.45 Aktualności, 19.15 Zurueckin 
die Fergangenheit - serial, 20.15 
Melodie ojczyzny, 21.15 Thomas 
Gottschalk Show - magazyn, 22.15 
Stern tv - magazyn, 22.50 Der flot te 
Dreier - rady miłosne i seksualne,
23.20 Benny Hill Show, 23.50 Aktu- 

■ alności, 00.00 Fuer einen Sarg voller 
Dollars - włoski western, 01.20 
Alfred Hitchcock przedstawia

TAX1 1 
na telefon

258-15
Nie wliczamy 

kosztów dojazdu 
do klienta------
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Nie 
tylko 
miedzią...

Czy powstanie 
szkoła ekologiczna?

Sytuacje

GORĄCA 
LINIA

Nowe płyty
Swoje nowe płyty wydali: Big 

TroubleHause-"MouthfulOfgVio- 
lence", The Price - "The Table Of 
Uncles", Vicious Circle - "Barbed 
Wire Slides", Venus Beads - "Inci- 
sion", Codeine - "Frigid Stars", Linda 
Gaił Lewis - "International Affair", 
.The Mekons - "The Curse Of The 
Mekons", Melvins - "Bullhead"

Składy
MOTORHEAD Lemmy - voc, bas, 
Lany Wallis-g, Lucas Fox-dr (jest to 
skład z roku 1975)
MOTLEY CRUE Vince Neil-voc, 
Mick mars-g, Nikki Sixx-b, Tommy 
Lee-dr
PLASMATICS W.O. Williams-voc, 
Richard Stotts-g, Wes Beech-g, Jean 
Beauvoir-b, Stu Deutsch-dr.
FOREIGNER: Mick Jones-g, voc, 
łan McDonald-k, voc, Dennis Elliot- 
dr, Lou Gramm-voc, Al Green- 
wood-k, Ed Gagliardi-b.

(syg)

Każda kopalnia kryje w sobie 
różne skarby. Wśród nich są ludzie. 
Prócz zadań produkcyjnych, które 
realizują z racji swoje zatrudnienia, w 
wolnych chwilach próbują również 
realizować swoje różnorodne zain­
teresowania w, dziedzinie sportu, 
kultury czy sztuki.

Jednym z wielu uzdolnionych 
pracowników kopalni "Polkowice 
jest LESZEK BACEK - karyr 

katurzysta.
Od 

początku pracuje.w straży prze­
mysłowej w stopniu starszego war­
townika. Początkowo, wykorzystując 
wolne chwile swojej służby, bazgrolił 
znudów-jaktosamokreślił.Rysował 
swoich kolegów w różnych sytuacjach 
zawodowych. Dziś jest już znanym i 
cenionym rysownikiem-karykatu- 
rzystą biuletynu "Dziś i Jutro".

Prywatnie związał swoje życie z 
żoną Grażyną, z którą ma dwóch 
synów; pięcioletniego Andrzeja i 
czteroletniego Marcina.

- Jeszcze chyba za wcześnie 
mówić, czy synowie pójdą w ślady 
swojego ojca.- twierdzi pan Leszek, 
któremu z okazji Barbórki życzymy 
satysfakcji z jego hobby i jeszcze 
bardziej ostrego ołówka.

flBHB O3B SES SB0 SES HSS

Sprzedaż
I burtowa
I 1

■kity cbemiczay
g tsŁBs&jtefsfcz ffiełfci g

Warszawskiego
! Złotoryja J

'••icJ ■■ CZ3 tB9 SBK) BB CJ*7'

Z WIELKI BIZNES \ 

wymaga 
WIELKIEJ

I
REKLAimi.

Powierz to zadanie I 
tym, którzy zrobią to I 

najlepiej.

Agencja "BIT", Legnica

ul. Roosevelta 1, II p. ; 
tel. 296-02

(wtorki, czwartki, piątki od 9 do 14). I

uprzejmie informuje, że posiada w swojej hurtowni, 
w Kamiennej Górze przy ulicy Magazynowej 2

wszystkie gatunki alkoholi 
produkowanych przez "Polmos" Poznań

Klientom hurtowni udzielamy 6 procentowego upustu 
oraz gwarantujemy własny transport

Płatność w terminie 21 dni od daty otrzymania towaru.

Informacje: C.H.P. "MERKURY" Jelenia Góra ul. Okrzei 20 
tel. 232-10, fax 249-15, tlx 075521 lub 075362

Kamienna Góra tel. 26-49

Gazeta Legnicka. Dziennik. Adres redakcji: Legnica, 59-220 ul. Dzier­
żyńskiego 4 tel. 282-38, tclcx 0787282 fax 29786
Redaktor naczelny: Witold Podcdworny. Skład komputerowy: 
Ośrodek Informatyczny WUS. Druk: Spółdzielnia "Poligraf.
Ceny ogłoszeń: drobne - 2 tys. zł za słowo, ramkowc - 5 tys. zl za cm2
Za treść ogłoszeń redakcja nic ponosi odpowiedzialności. Wydawca: 
Wydawnictwo Alfa sp. z o.o. Id. 390001678. Konto: Bank Zachodni. 
Oddział Legnica nr 383800-11080-136.
Prenumeratę można zamawiać w Oddziale Wojewódzkim "Ruch" 
w Legnicy (ul. 8 Lutego 30, tel. 270-41 w.201) oraz w Oddziałach "Ruch" 
w Lubinie (ul. Słowiańska4, tel.44-14-03) i Głogowie ul.Budowlanych 
33 tel. 33-34-58). ____________________________________________

Głogów i jego okolice bez żadnej 
przesady można zaliczyć do strefy 
klęski ekologicznej. Występowanie 
wielu czynników szkodliwych dla 
zdrowia na niewielkim obszarze wy­
wiera zdecydowanie ujemne skutki. 
Blisko dwudziestoletnia działalność 
huty miedzi, która stale emituje 
znaczne ilości związków węgla, siarki 
i metali ciężkich, głównie ołowiu, 
doprowadziła do kumulacji tych 
związków w glebie i wodzie. Powie­
trze jest stale zanieczyszczane 
toksycznymi gazami. Choć w ostat­
nich latach sporo zrobiono w kie­
runku poprawy systemów odpylania 
neutralizacji odpadów, to skażone 
środowisko potrzebuje wielu' lat na 
powrót do dawnego stanu. Powrót 
ten jest możliwy jedynie 7 przy 
aktywnej pomocy człowieka. Aby 
Głogów w przyszłości nie podzielił 
losu Rapocina czy innych miej­
scowości, które zniknęły z mapy, już 
dziś należałoby rozpocząć walkę o 
przetrwanie.

W Polsce kultura ekologiczna 
była zawsze traktowana marginalnie 
co w' praktyce oznaczało, że zwal­
czano bardziej skutki negatywnych 
działań człowieka, niż zajmowano się 
profilaktyką. Aby rozwinąć kulturę 
ekologiczną należy rozpocząć ód 
edukacji, wpajania od najmłodszych I lat podstawowych' zasad dbałości i I środowisko, wyczulania człowieka na 

| to wszystko, co ma wpływ na nasze 

I otoczenie. Już dziś powstają pier- I wsze szkoły ekologiczne, które do I swych programów wprowadzają I edukacje z zakresu ochrony środo- I wiska.
Szczególnie wskazane jest, aby I powstawały one w takich rejonach I jak Głogów.I Wychodząc z takich przesłanek I dyrektor Szkoły Podstawowej nr7w 1 Głogowie mgr Bączewski podjął I starania w kierunku przekształcenia 

swojej szkoły w placówkę o profilu 
ekologicznym. Realizacja tego za­

mierzenia wymaga oczywiście zaan­
gażowania się nie tylko kadry peda­
gogicznej ale także miejscowych 
władz i zakładów pracy. Dlatego też 
dyrektor Bącżewski zwrócił się do 
Rady Miasta z wnioskiem o przyjęcie 
tejże szkoły przez samorząd, co 
zapewniłoby m.in. stabilizację finan­
sową placówki.

Niestety, podczas ostatniej, listo­
padowej sesji radni nie podjęli stoso­
wnej decyzji, co utrudni i przesunie w 
czasie realizagę ciekawej inicjatywy. 
Dyrekcja szkoły nr 7’nie zamierza re­
zygnować ze swego zamysłu. Będą 
podejmowane kolejne- próby prze­
kształcenia "siódemki" w szkołę eko­
logiczną i to w praktyce, poprzez 
uaktywnianie środowiska pedago­
gicznego, uczniów i rodziców. Choć, 
na razie nie ma funduszy na wpro­
wadzenie dodatkowego przedmiotu, 
nauczyciele chcą wprowadzić ele­
menty wychowania ekologicznego 
do programów swoich zajęć.

Aby uzyskać efekty wychowania 
yv duchu ekologii w Głogowie, chcą 
zacząć od siebie. Rozważa się 
możliwość stworzenia w szkole strefy 

. beznikotynowej czyli zakaz' palenia 
papierosów przez pedagogów i per­
sonel. Przy .współudziale uczniów i 
rodziców otoczyć teren szlfofy zie­
lenią, co stanowić będzie pierwszą 
cegiełkę w działaniu na rzecz lokal­
nego środowiska. Szkoła stara się o 
nawiązanie kontaktów zagranicz- 
nychwS^wecjiiNiemczechzestowa- 
rzyszeniami ekologicznymi z myślą o 
szerokiejwspółpracy.

Czy w Głogowie powstanie 
szkoła ekologiczna z prawdziwego 
zdarzenie, trudno dziś powiedzieć, 
zwłaszcza, że o powodzeniu tej idei 
decydować będą także fundusze i 
władze samorządowe. Ważne jest, 
aby zaangażowanie nie rozbiło się o 
mur niezrozumienia.

jasz

Gdyiym nie widziała 
powiedziałabym, że to kpina, że frj 
próbuje nabić mnie w butelkę. & 
jednak widziałam ten tekst nawłasne 
oczy- ■

Oto Bardzo Ważny Rzecznik 
w Bardzo Ważnym Kombinacie 
układa Bardzo Ważny Tekst i rozsyła 
go do podległych firm. BWT nie jest 
jednak zbiorem informacji, które 
mają stanowić o byt albo nie byt 
BWK. Ba, nie jest nawet kompilacją 
informacji, lecz ordynarną, czyli agre. 
sywną reklamą anten satelitarnych. I 
bardzo dobrze. W końcu BWR wie 
najlepiej, jak zabrać się do roboty. 
Zwłaszcza w sytuacji BWK, który 
walczy o spokojne dni... Każdy w nim 
chce jakoś przeżyć.

Oczywikcie BWR dysponuje i 
fax’em, bo wstydziłby się, gdyby roz­
syłał informacje do prasy i ra­
diowęzłów zakładowych, telefasem, 
czy telefonem albo przy użyciu 
kartki, koperty i znaczka. Na pewno 
wszyscy w BWK są pełni podziwu dla 
pomysłowości BWR. Nie od dzisiaj bo­
wiem wiadomo, że od BWR radn 
dziennikarz nie wyciągnie żadnej in­
formacji Choćby najmniejszej i 
bardzo mało istotnej. Po prostu BWR 
bardzo dzielnie dzierży halabardę i 
ofiarnie strzeże spokoju ducha 
urzędników BWK.

A tu taki potok.. "Kupujcje anteny 
satelitarne w..." - fjosi BWR - 

"Rozgłaszajcie to w radiowęzłach" • 
dodaje i posiłkuje jeszcze kilkoma 
hasłami Pewnie szmal za to inkasuje 
BWK, gdyż nie chce mi się wierzyć, że 
BWK robiłby to w ramach własnej 
przedsiębiorczości

Przy okazji następnych strajków, 
bądź innych pretensji, dobrze by było, 
gdyby BWR rozesłał po firmach 
(fax'em oczywiście) reklamę niez­
będników i blaszanych misek A w 
ogóle jest fest.

Teresa Stroma

Poziomo:
1. potulność lub aktor
4. petycja
9. narzędzie do oznaczania bydła

10. stary dokument
11. znany kabaret
13. czas zbioru zbóż
14. okrycie góralskie
18. królewskie krzesło
19. gatunek sowy
21. niedopowiedzenie
22. pisklę kury
23. zielone warzywo

Pionowo:
1. podnieta
2. kilogramometr
3. starcie zbrojne
5. kąpielisko nad Bałtykiem
6. pracuje w świetlicy
7. odpowiednik
8. brzeg, kant

12. broń przeciwpancerna
15. biustonosz
16. kopalnia węgla brunatnego
17. ryba z rodziny karpiowatych
20. pojemnik na śmiecie
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